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WARSZAWA 
Niedziela dnia 13 Czerwca r. 1830. 


AGiaomości Krajowe 


D, Il b. m. Izba Poselska zebrała się o 
godzinie 10 zrana. Po odczytaniu listy obe- 
eności, wielu posłów domagatosię głosu w przed- 
miocie porządkowym, i Żądało czytania proto- 
kółu, oraz przytomności Arbitrów. Matszalek 
dał głos radcy stanu hr. Platerowi, który wysta- 
wit powody prójektu o zmianach części Kode- 
xu Cywilnego co do użytkowania i używania 
lasów, — Po mowie radcy stanu Platera i od- 
czytaniu samego projektu, zabrał głos jeden z 
członków kommissji sejmowćj i mówił za pro- 
jektem, który w skutek narady z kommissjami 
znacznych zmian doznał. Następnie zabierali 
głos inni kommissarze, tudzień posłowie i depu- 
towani. 

Po ukończeniu dyskussji przystąpiono do 
głosowania. Głosujących było 112; za proje- 
ktem oświadczyło się członków laby 22, prze- 
ciwko projektowi 90. 

Marszałek przeto podług przepisu art. 138 
statuiu, ogłosił projekt o zmianach w art. 590, 
591, 592, 5931 506, za odrzucony większością 
głosów 68, i posiedzenie lzby na dzień 12 b. 
m, na godzinę lOtą z rana odroczył. 

Prokurator królewski przy trybunale cywilnym 
pićrwszćj instancji wcjewództwa „mazowieckiego. 
Zawiadamiam interosowane osoby, iż wyrokiem try- 
bunalu cywil.-woie. mazowieckiego na d: 21. maja 
r. b. wydanym, Markowski Komornik przy Sądzie 
Pokoju ptu błońskiego, w pełnieniu urzędowania 
swoiego zawieszonym zistak. — W Warszawie I czer 
1530. r. — Wiesiołowski, — A. Gartkiewicz, 
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POLS 


Prenumerata miesięczna zip. 2 gr. 20. 
Kwar. zip. 8. Nr pojedynczy gr. 5. 


ER! ARADO KODAK PRIZAEJ, 
Wszystko dla wszystkich, 
inn Ana POSAY 


Melitele, noworocznik literacki na r. 1830 
wyszedł z druku i przedaje się exemplarz po 
złp. 10. Ozdobiony wizerunkami Niemcewi- 
cza i Woronicza; mieści w sobie nowe pisma: 
Chodźki,- Gaszyńskiego, Godebskiego, Go- 
szczyńskiego, Jachowicza, Korsaka, Korzenio* 
wskiego, Mickiewicza, Morawskiego, Niemce 
wicza, Odyńca, Szyrmy, Witwickiego, Woro- 
nicza, Zaleskiego, Zukowskiego, i kilku bezi- 
miennych. 

Wiersz do H, Sontag, napisany przez S. R. 

K. wyszedł z druku i sprzedaje się we wszy* 
stkich xięgarniach po gr. 20 exemplarz. 
ù W ostatnim numerze Pamiętnika wydawa- 
nego przez P. P. Pawłow ieza Janickiego znaje 
duje się ciekawy obraz stalystyczny uniwersy= 
tetu warszawskiego, obejmujący różnostronne 
kombinacje. L tak z ogólnćj liczby 756, przy- 
pada 47 uczniów rodein zagranicą w innych 
częściach dawnćj Polski; 175 rodem z Warsza- 
wy, 66 z reszty wojew, mazowieck.;S2 z wojew: 
płockiego, 81 z wojew. lubelskiego; 79 z wo- 
jewódz. kaliskiego; 74 z wojew. sańndomieskiegó; 
57.% wojew,* podląskiegó; 57% wojew. augu- 
stowskiego; 38 z wojew. krakowskiego. 

(A. n.) W dnia 7 b. m. w Teatrze Rozwai. 


tości przedstawiono po raz pićrwszy komedję 


„operę: Usłużny Kawaler, z niemieckiego przero- 


bioną. — Publiczność, aczkolwiek nielicznie ześ 

brana, dla widzenia nowéj sztuki, unadzona juź 

tymi Ghłopami, Chłopcami, pomimo tak dokus 
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czającego gorąca, jeszcze jedną farse przecze» 
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kać, jeszcze jednę nie dorzeczność usłyszyć 
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musiala. Teatr Rozmaitości tak wiele obiecu- 
jący, przez dobór aktorów , lubo młodych ale 
zdatnych przez wybór sztuk powodzeniu jego 
sprzyjających, powinienby na zawsze ż swego 
repertorjam wyrzacić podobne płody suchych 
i niezgrabnych dowcipków, rażące dobry smak 
i samą nawet przystojność. © Kotzebue nie za- 
winił tak wiele w literaturze aby z jego 
sztuk wzorowych, takie bezecne farsy, na pogar- 
dẹ tylko zasługujące, wyksztatcono' Nie przy- 
znałby się nigdy do podobnćj sztuki, a z gnie- 
wem i urażeniem,powstatby na liómacza, zamie= 
niającego jego dzieła, na słabe i nieudolne pło- 
dy, upstrzone płaskim dowcipem i wyrażenia- 
mi, zupełnie niewłaściwemi i niepolskiemi. 
zapraszając publiczność, na pośrednika swych 
dziwactw umyślił ją obznajmiać z swoim słabym 
dowcipem, talentem i wyrażeniami , jakie na- 
wet w obec dwóch ludzi przystojność wymawiać 
zakazuje; wziąwszy w rękę Kotzebuego kome- 
dją, tworzył w nićj tylko charakter Maciusia 
Gepulskiego, może bardzićj na obraz i podo- 
bieństwo swoje, niż wcelu porządnego sceni- 
cznego charskteru, dając mu w usta raz płaskie 
i grube wyrażenia np. szorować z panną po- 
sadzkę w galopadzie, trzy dni z nią weselić się, 
lub też przekręcając słowa , Kotzebuego 
na przekorę dobremu autorowi i dobre- 
mu sinakowi, mowi z szyderstwem: mądry 
jak polityk niemiecki i t. p. niedorzeczno- 
ści, które ledwo natarczywe oklaski zwolenni- 
ków autora potrality utrzymać aż do końca, 
obok wzrastającćj reszty publiczności niecierpli= 
wości. Nie dość na tém; nasz tłómacz, o które- 
o nazwisku nikt ani zażądał dowiadywać się 
umyślił pokłaść w usta swoim aktorom takie 
wyrażenia i myśli, z któremi jak z osobami 
do jego komedji wchodzącemi ładu ani zwią* 
zku dojść niepodobna, umyślił mówię szydzić 
z tego cojesł najświętsze, naśmiewać się z nauk, 
z uniwersytelu, zmedycycy, mieszając to wszy- 
stko z motaniem nici, uratowanien: padla, gal- 
lopadą, szorowaniem podłogi i t. p. To dos 
wodzi jak smak niekszlałcony dobremì wzora. 
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mi, chętka popisywania się z dowcipem, oraz 
ślepa żądza autoryzowenia wprawia młodzież w 
zarozumiałość niczóm niepohamowaną z któ- 
rćj rodzą się podobne sceniczne potwory, gdzie 
jeden i to nietrafnie uchwycony charakter, 
obok płaskich dowcipów wyrażenia z gminns- 
go życia najjaśnićj się przebijają. O tempora! o 
mores! . 

Dzieło P. Rodeckiego pod tytułem : Obraz jeogra- 
ficzno-statystyczny , składające się z5 tablic i map- 
py pracowicie ułożone, wyszlo juz z druku i wkrót- 
ce będzie sprzedawane. 

P. Stanislaw Jachowicz przygotował znowu i oddał 
już do druku nowe dziełko dla pożytku dzieci, uło- 
żone w rozmowach między matką i córką. - 

Zielnik $ireniusza, zupełny bez wszelkiego uszko- 
dzenia; Słownik Lindego i zbiór gazet z lat dwu- 
Gziestu cztórech, t. j. od roku 1506 są do zbycia 
pod Nrem 599 przy ulicy Podwal w domu Pana 
Kwiatkowskiego wprost pałacu P. Dyzmańskiego 
na trzecićm piętrze po lewćj stronie. Dowiedzićć się 
można każdego dnia do $ej zrana. 

Wczoraj odbyło się ostatnie ciągnienie 5klas- 
sy lot. klassycznej. Główniejsze wygrane są: 
Nra 4,106, 23,816, 24,724 i 27,337 wygrały 
po 5,000 złp.; Nra 4,793, 9,505 1224,38 
17,710 wygraty po 2,500 złp.; Nra 35699, 5,708, 
10,078, 10,603, 10,805, 13,701, 17,433 i 18,276 
wygrały po 2000 złp. Tabella wygranych do- 
łączona będzie do Kurjera Pol. po jéj wydru- 
kowaniu. 

Przyiechali do Warszawy. — Kudziński Paweł 1098 
Twarda; Szwejkowski Jan tamże; Zientecki Łukasz 
1628 Zurawia; Abramowicz Romuald 625 Kozia; Boja- 
now ski Józef 416 N. Senat; Czetwertynscy Kazmierz 
j Kalixt xiążęta 613 Wierzbowa; Kamińska Zofia Put- 
kownikowa 464 Senatorska; Gurska Józefa 414 Ger- 
lach; Cielecki Wojciech ob. z Pękósławie 18 $. Jans. 
TEATR NARODOWY. Dziś: 34 raz Chłop Miljonowy. 
TEATR ROZWAITOŚCI. Dziś: Intryga w straganie, 
Kawiarnia, i Nieproszeni goście. 

Dziś zrana ciepła stopni Il. — Wczoraj w połud 14. 
RZS 
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Panna Gallis de la Rosiere, o której tyle razy 
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w pismach publicznych z zaszczytem wspomnia- 
no, bawi od pewnego czasu w Moskwie, gdzie za- 
dziwia wszystkich swoim nadzwyczaj mocnym 
i przyjemnym głosem. Znawey utrzymują, że 
ta młoda artystka z czasem przy nabraniu wię- 
cćj sił fizycznych, będzie dragą. Catalani, gdyż 
pomimo młodych lat ma głos nadzwyczaj mo- 
cny, dużo przyjemności czucia i najpiękniejszą 
metodę włoską, przytóm jest bardzo ujmującą 
i wszystkim się podoba. Słychać że P. Gallis 
ma być przez niejakiś czas w operze włoskićj 
w Petersburgu, skyd ma jechać do Paryża, 


P. O’Connell uczynił d. 28 maje w izbie niż- 
szćj wniosek względem reformy parlamentu 
angielskiego. Jakkolwiek izba wniosek ten 
odrzuciła, wspomnićć jednak godzi się o voz- 
prawach w tak ważnym przedmiocie: P. O”Con- 
nejl przewidywał, Że izba jeszcze nie mając 
tyle reformatorów radykalnych, ile jéj potrze- 
ba dla zreformowania parlamentu, wniosek je- 
go odrzuci, uważał jednak za rzecz niewąt- 
pliwą, Że w Anglji rozkrzewiają się coraz bar- 
dzićj zasady konstytucyjne. Główną wadą kon- 
stytucji angielskićj jest, iż nadaje krajo- 
wi reprezentacją nie tak narodu, jak raczćj 
klass uprzywilejowanych. Rep:ezentacja ta ska- 
Żoną jeszcze zostala przekupstwem. “Nie ma 


'narodu (są słowa O'Connella) przemyślniejsze- 


go, więcćj twórczego, wytrwalszego i rozum- 
niejszego, jak naród angielski, a jednak sy- 
stem teraźniejszćj reprezentacji przywiodł go 
do tego, iż dźwiga 800 miljonów długów i wal- 
czy z największą nędzą.,, Radził więc O*Con- 
nell, wybierać członków parlamentu co lat 3 
i nadać prawo głosowania większćj massie lu- 
dności, Kilku członków popierało jego wnio- 
sek, ale więcćj bytfotakich, którzy wraz z. mini- 
strem Peel wnioskowi jego byli przeciwni, a 
których najważnieszym zarzutem przeciwO”Con- 
nellowi było, iż przywiedzenie do skutku za- 
proponowanćj przez niego reformy, zamieniło- 
by teraźniejszy ksztalt rządu angielskiego , 
na republikancki. — Tegoż samego dnia przy- 
jęto ostatecznie wizbie niźszćj bil, przepisu- 


jacy sposób zastępowania podpisu króla J. an- 
gielskiego. 

Jedna zgazet angielskich pisze: ** Zrzecze- 
nie się przez xięcia Leopolda tronu grekie- 
go zibieniło wszystko na naszym polilycznym 
horyzoncie. Wszystkie stronnictwa krajowe 
wołsją do broni. Whigowie (liberaliści) któ- 
rzy juĝ zupełnie byli ucichli, odbyli d. 26 ma- 
ja posiedzenie u margr. Lansdowne, gdzie naj- 
znakomitsi ich członkowie postanowili wystę- 
pować z oporem przeciw planom teraźnićjszych 
ministrów. Na czele ich ma się znajdować sam 
xiąże Leopold; założyli oni sobie polępić tera- 
Źniejszą zagraniczaą politykę Anglji, Wie- 
luczłonków w obadwu izbach miało już od- 
stąpić xięcia Wellingtona i jest wielkie podobień- 
stwo, Że za parę miesięcy zajdą w rządzie an- 
gielskim wielkie zmiany.,, 


Wiis: pod Paryżem w Poissy zaszły 
d. 25 maja rozruchy. Użyto do przywrócenia 
spokojności Żandarmów i inwalidów; dozorca 
i 4 więźniów ntracili Życie. 

Słychać, że Dej algićrski powierzył wszyst- 
kie swoje skarby Anglikom, którzy je wraz a 
synem Deja już do Londynu mieli przywieść. 

Globe donosząc,że aktlorowie niemieccy wkrót= 


-ce zParyża wyjadą, po oddaniu im pochwał, 


tak mówi o upodobania ParyŻanów w rzeczach 
obcych: <*Paryżanie są ludzie grzeczni, a na- 
wet unoszą się nad wszystkiem, co zdaleka 
przybywa i wkrótce ich porzaca. Gdyby śpie- 
wacy niemieccy przez cały rok u nas zabawić 
chcieli, radzihbyśmy im, aby zbyt nie polega- 
li na naszćj słabości. 

Na. pokładzie adiniralskiego okrętu wypra- 
wy przeciw Algiórowi urządzony będzie tele= 
graf, do utrzymywania dniem i nocą kommu- 
nikacji z wojskiem lądowóm, 

Nakoniec odebrano z Tulonu już niewątpli- 
wą wiadomość w Paryżu, iż pierwszą dywizja 
flotty wypłynęła d. 25b. m. wieczorem pod 
Żagle, druga dywizja d. 26; trzecia zaś z 136 
przewozowemi statkami pod eskortą dwóch lis 
njowych okrętów d. 28. 
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Urząd zakladu Rządowo-Góriiczego machin na Sol- 
cu podaje do wiadomości, iż w biórze Urzędu prży 
ulicy Xiążęcćj pod N. 3041 w dniu 15 b. m.i r. 0 
godzinie 9 zrana odbędzie się in minus licytacja po- 
czynając od summy Zip 1,933 gr: 10 na wystawienie 
múru ograniczać mającego podwórze zakładu od stro- 
ny ulicy Smolnćj , obejmować mającego lokci kubi- 
cznych 4,155 „4 i pokrycia go dachówką. Cegla 
przedsiębiercy Z zakładu Rządowego dodaną zosta- 
nie. O warunkach szczegółowych na miejscu prze- 
konac się można. — W Warszawie d. 9 czerwca 1530. 
rednie Juszyński. — Pisarz zakładu J. Kossakow- 
ski. 

(BWIESZCZENIA. — Wszem w obec i kazdemu 
w szczególności, a osobliwie wieizycielom i dlużni» 
kom niegdy Stefana Koszarskiego jenerala wojsk pol- 
skich czynię wiadomo, iż uchwałę Rady Familijnćj 
w Sądzie Pokoju Powiatu Sandomićrskiego na dniu 
27 Mają 1830 r. zapadlą, JW. Kazimićrz Tański b. 
jeneral“ brygady wojsk polskich, wielu orderów i 
krzyża wojsk kawaler, dziedzie dóbr Chmielnika, 
od obowiązków przydanego opiekuna, dzieciom ży- 
jącego ojca Kazimićrza Koszarskiego, Elżbiety, Pe- 
troneli, Aloizy, Katarzyny córek, Sylwestra, itdwar- 
da, Hipolita synów koszarskich mafoletnich , testa- 
mentem Stefana Koszarskiego narzuconego, uwolnio- 
nym został, a w miejsce jego Kazimićrz Koszarski 
i Atanazy Bąkiewicz opiekuństwa obowiązki wy- 
konywają, dobrowolnie przyjęli, do których w czym 
wypada interesowani udać się powinni. — Dan w Ra- 
domiu d. 7 czerwca 1830 r. — Gabryel Słotwiński paź 
tron Trybunału Woj.Sandomićr, i plenipotent JW. Tań- 
skiego. 

W sklepie ubogich iest do sprzedania MUNDUR 
OBYWATELSKI, z haftem zupełnie nowy, oraz 
z białemi spodniami za 15 Dukatów. 

W domu pod N. 369 przy ulicy Krakowskię Przed. 
obok głównego odwachu przy kościele 00. Bernar- 
dynów, są do najęcia od Sgo Jana r. b. Imo SKLEP 
od Krak. Przed. 2do CZTERY POKOJE z przedpo- 
kojem, kuchnią, spiżarnia, piwnicą, drwalnią, górą do 
suszenia bielizny i t. p. « Wiadomość wkaźdym cza- 
sie powziąść można u właściciela w podwórzu, w 
osobnćj oficynie po „łewćj ręce na pićrwszóm pię- 
trze mieszkającego. 

DOBRA w Województwie Mazowieckićm powie- 
cie Stanisławowskim leżace , złożone z jednego fol- 
warku i trzech wsi zarobnych w dobrych gruntach, 
rozleglości 150 wlók Chełmińskich , posiadające ob- 
szerne pastwiska powiślanne , ląki urzyczne i górne 
do 30,000 Złp. dochodu z zbioru siana rocznie do- 
starczyć mogące, z lasami iglastemi i sosnowemi , 
morgów gruntu ornego dworskiego 650 i prętów kwa- 
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dratowych 180 mające o jednę czwa:tę mili od spła* 
wnéj rzeki Wisły, zaś od Warszawy 4 jednę czwar- 
tą milę odlegle, są da zbycia z wolnej ręki. O blize 
szych szczególach , jako też o cenie dowiedzićć się 
można u Bogumiła Malcza Patrona w Warszawie 
przy ulicy Podwale pod liczbą 527 mieszkającego , 
gdzie zarazem są złożone instruktarze i mappa. 

* Podpisany życzy sobie sprzedać lub zamienić, 
DOBRA swoje w W. Xtwie Poznańskićm leżące, na 
Dobra w Król. Polsk. lub dom w mieście wojewódz- 
kióm; a mianowicie dwie wsie JANKÓW i DONABO- 
RÓW z dwoma osobnemi do tych wsi folwarkami z 
kościolem parafjalnym. Jest 190 hub obszerności w 
wyrobnych gruntach, do 240 korcy wysiewu ozimego, 
siana najmnićj wozów 660; wszelkie zabudowania 
dworskie i gminne, w których jest do 60 gospodarzy 
najwygodniejsze. Owiee gruntowych 600 Merynosów, 
oprócz 1000, które jeszcze possessorowie utrzymują. 
Robocizna zaprzężna i piesza 6200 dni rocznie wyno- 
si. Leżą te dobra na samćj granicy Królestwa Pol- 
skiego oraz na granicy Szląska mil 8 od Wrocławia 
Lmili od miastaKempna,oszacowane według najskrupu- 
fatneijszych zasad landszafifnych 44000 tal: , wziąść 
zatćm na takowe można 22,000 talar. w fandbryffach. 
Zyczący takowe nabyć, zgłosi się do bióra Infor- 
macyjnego na Krak. Przed. pod N. 377.— W. Psarski, . 
fes Życzy się umieścić za Wójta Gminy lub Pi- 
sarza prowentowego przy znacznych dobrach; osoba do 
powyższych posad ukwalifikowana, kilka tysięcy kau- 
cji złożyć jest wstanie. Zona zaś może prowadzić z 
zdolnością znamienitą gospodarstwo kobićce. Adres 
w biórze Informacyjnćm.. > 

Ktoby chciał nabyć KAPITAŁ hypotekowany na 
domie w Warszawie massyw murowanym ze znacz- 
nym rabatem ; podobnież życzący nabyć rozmaitćj 
wielkości sammy zabezpieczone na pićrwszych hy- 
poderi na prowincji, raczą się zgłosić do bióra 

nforęyacyjnego, 

Z wzrastającą coraz działalnością Bióra Informacyj- 
nego, znajduje się mnóstwo interesów w każdym ro- 
dzaju. Na nadchodzący termin Sto Jański wielu osób 
poszukuje miejsca na posady prywatne, wiejskie lub 
handłowe. Nim bióro przyjmie którego offiejalisty 
subiekta.lub fabrykanta zapis, przekony wa się wprzód 
ze świadectw o konduicie i zdolnościach. Potrzebu- 
jary przeto zatrudnień powyżćj wytkniętych, będą 
mogli naprzód informacją, a następnie adressa kan: 
dydatów mićć komunikowane. i 
tes” W bliskości Zamku przy ulicy Senatorskićj pod 
Nr. 454 na Zgićm piętrze jest POKOJ OD FRONTU 
bardzo porządny z meblami do wynajęcia na miesiąc 
lub parę; dalsza wiadomość tamże. : 
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